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WKRÓTCE ŚWIĘTA 
N ajstarszym i najważniejszym świę-

tem chrześcijańskim jest Wielka-

noc. Obchodzona jest na pamiątkę śmierci 

oraz zmartwychwstania Pana Jezusa. Triduum 

Paschalne jest punktem kulminacyjnym Świąt 

Wielkanocnych. Rozpoczynają się Mszą Wie-

czerzy Pańskiej w Wielki Czwartek, a kończą 

w Wielką Niedzielę. Święta Wielkanocne w ko-

ściele chrześcijańskim poprzedzone są 40 

dniami postu. Rozpoczyna się on w Środę Po-

pielcową.  

Obchody Świąt Wielkanocnych w Polsce 

mają długą tradycję. Każdy dzień Triduum Pas-

chalnego związany jest z odrębnym zwyczajem, 

a te z kolei różnią się od siebie w poszczegól-

nych regionach Polski. Do najważniejszych tra-

dycji należą: malowanie jajek, święcenie ko-

szyczka wielkanocnego, Rezurekcja o 6 rano, 

wspólne śniadanie, Lany Poniedziałek.  

W tym roku Wielkanoc wypada 27 marca. 

Piękny czas, by spędzić go w gronie rodzinnym, 

odpocząć od codziennych obowiązków i pod-

dać się głębokiej refleksji. Warto przygotować 

się duchowo do tego wydarzenia. W naszej 

szkole zaplanowano czas rekolekcji w dniach 

14- 16 marca.  

Łukasz Pióro VB 

Źródło: www.kalendarzswiat.pl 
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Wiosna do nas zawitała, 

dzieci na dwór powyciągała. 

Dziewczynki pisanki malują, 

a rodzice w ogrodzie pracują. 

Chłopcy dziewczynki wodą oblewają, 

a one krzyczą i uciekają. 

Cieszymy się z tej pory roku, 

bo święto Wielkanocy jest jedyne w roku. 
   Nina Gostyńska, Ola Ołdak 

WIOSNA DO NAS ZAWITAŁA 

Anglia 
 – W Anglii z okazji Świąt Wielka-

nocnych są aż cztery dni wolnego. Na wyjaz-

dy do miasta przygotowuje się kosze z przy-

smakami. W Anglii, tak samo jak w Ameryce 

modne są zawody w turlaniu jajek, czyli Rol-

ling Eggs. 

Włochy 
 – W Wielką Niedzielę najważ-

niejszy jest uroczysty obiad w gronie rodzin-

nym. Włosi zwracają bardzo dużą uwagę na 

posiłki, dlatego świąteczny obiad obfituje 

w wymyślne dania z jagnięciny i baraniny. 

Symbolem świąt jest baranek, ale Włosi nie 

przywiązują wagi do pisanek, ani do świę-

conki. 

Niemcy 
 – W Niemczech prezenty zo-

stawia świąteczny zajączek. Dzieci oraz do-

rośli poszukują ukrytych prezentów w for-

mie jajek, drobiazgów i słodyczy, co stanowi 

świetną zabawę. Dekoruje się tam dom 

w świąteczne drzewka, na których wiesza 

się kolorowe jajka.  

USA  – Święta Wielkanocne trwają 

tylko jeden dzień – niedzielę. Nie ma tam 

zwyczaju dzielenia się jajkiem, ani święcon-

ki. Wierzą, że jajko ugotowane w Wielki Pią-

tek i  zjedzone w Wielką Niedzielę przynie-

sie rodzinie szczęście. Uwielbianym przez 

dzieci zwyczajem jest „szukanie skarbów”, 

czyli szukanie czekoladowych jajek w domu. 

Czechy 
 – Czechy są krajem, w którym 

przeważają ateiści, dlatego trudno mówić tu 

o tradycjach religijnych.  Wielkanoc jest ob-

chodzona w pierwszy dzień wiosny – 21 

marca. W Wielkim Tygodniu jest tylko Wielki 

Piątek. Każdy dzień ma swój kolor. Zwycza-

jem w czeskich domach są donice ze zbo-

żem. 

Łukasz Pióro kl. VB 

 Źródło: www.uroczystosci.wieszjak.polki/pl 

 WIELKANOCNE ZWYCZAJE 
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OLIWIA: Lany Poniedziałek zazwyczaj spę-

dzam z rodziną. Przyjeżdża do mnie wtedy 

ciocia. Gdy już dzwoni, że będzie za chwilę, 

wtedy z moją siostrą, a czasem rodzicami, 

lejemy wodę do wiader i czekamy na nich 

pod naszą bramą wjazdową. Gdy przyjeżdża-

ją, niespodziewanie lejemy wodę na ich sa-

mochód, a nawet czasem na nich!  

GRZEŚ: Rok temu w Lany Poniedziałek wsta-

łem rano, szybko ubrałem się i pistoletem na 

wodę obudziłem siostrę. Nie była z tego po-

wodu szczęśliwa, ale pogodziliśmy się 

i razem oblaliśmy rodziców. Po śniadaniu po-

szliśmy do dziadów i ich również oblaliśmy.  

ŁUKASZ: W ten Lany Poniedziałek zamierzam 

wstać bardzo wcześnie i oblać całą moją ro-

dzinę wodą. Później pojadę do babci i tam 

wszystkich obleję a następnie pojadę do ko-

legi.  

MATEUSZ: W Lany Poniedziałek byłem na 

weselu i z Zosią  biegaliśmy po całym hotelu 

i oblewaliśmy się wodą. Oblewaliśmy też 

ściany i się skończyło, bo zabrali nam pistole-

ty. 

AGATA: Mój najlepszy i najbardziej zapamię-

tany Lany Poniedziałek, wyglądał tak... 

Obudziłam się bardzo podekscytowana, bo 

wiedziałam, że będzie mnóstwo śmiechu 

i zabawy. Chciałam zaskoczyć swojego brata 

i obudzić go wiadrem zimnej wody, lecz gdy 

przyszłam do niego, był schowany z wiadrem 

wody i gdy przekroczyłam próg to zostałam 

oblana wodą. Potem prawie cały dzień czaili-

śmy się na siebie, ale w końcu doszliśmy do 

wniosku, że gdy nasz tata wróci do domu zro-

bimy mu niespodziankę! Gdy wrócił, oblali-

śmy go wodą. Na początku był zły, ale potem 

sam nas oblał wodą i mieliśmy super zaba-

wę. Bardzo lubię Lany Poniedziałek! 

MARCIN: W Lany Poniedziałek zamierzam 

wstać o piątej rano, oblać wszystkich zimną 

wodą, szybko uciec i dobrze się schować. 

Przed południem wyjdę z kryjówki, sprawdzę 

czy nikt mnie nie szuka i znów wszystkich 

obleję. Później będę robił bitwę na wodę 

z moim wujkiem, ciocią i bratem ciotecznym, 

aż będę cały mokry. 

 

LANY PONIEDZIAŁEK 

ENGLISH CORNER 

Rys. Wiktoria Mularska kl. II, Konrad Młynarski kl. II 
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21  marca to nie tylko 

początek kalenda-

rzowej wiosny. Wszystkich uczniów 

cieszy fakt, że jest to także Dzień 

Wagarowicza.  

Po łacinie vagari oznacza błąka-

nie się. Dzień Wagarowicza naro-

dził się w sposób naturalny, 

z chęci przebywania młodzieży na 

świeżym powietrzu. Wraz z nadej-

ściem wiosny powietrze staje się 

zupełnie inne, rześkie, więc mamy 

więcej energii i chętniej przebywa-

my na zewnątrz. Dlatego zgodnie 

z tradycją dzieci i młodzież ucieka-

ją z lekcji. 

W większości szkół wagary 

w tym dniu są jednak nieakcepto-

wane, bo i tak planuje się luźniej-

sze lekcje, nie ma kartkówek, kla-

sówek i odpowiedzi. Tych, którzy 

zdecydowali się zostać w szkole 

czeka mile spędzony czas: organi-

zowane są różne konkursy i przed-

stawienia, konkurencje sportowe 

lub wyprawy w celu „utopienia Ma-

rzanny”. 

W naszej szkole tego dnia rów-

nież miło spędzamy czas ☺. Zuchy 

wybierają się nad rzekę topić Ma-

rzannę.  Uczniowie maszerują uli-

cami miasta w marszu ekologicz-

nym, śpiewając piosenki i skandu-

jąc ekologiczne hasła. Tego dnia 

pokazujemy mieszkańcom Tłusz-

cza, że dbamy o przyrodę i chcemy 

żyć w czystym mieście. 
Natalia Wielgolaska Vb 

Źródło: www.światedukacji.pl 

DZIEŃ WAGAROWICZA 

M arzannę w Polsce topimy od XVII i XVIII wie-

ku. Kukłę wykonywano ze słomy, owijano 

białym płótnem, zdobiono wstążkami i koralami. Trady-

cja nakazywała, aby dziecięcy orszak, z Marzanną i zie-

lonymi gałązkami jałowca w dłoniach, obszedł wszyst-

kie domy we wsi. Słomianą kukłę nazywamy Marzanną, 

Moreną, Śmiercią, Śmiercichą. 

Marzanna jest wyobrażeniem i symbolem zimy, 

śmierci, wszelkich chorób i zła, a jej spalenie i utopie-

nie symbolizuje koniec zimy, rodzenie się nowego życia, 

jest magicznym przywoływaniem wiosny. Ludzie zmę-

czeni zimą, nie chcąc dłużej czekać na przybycie wiosny 

starają się ją przywołać topiąc kukłę Marzanny. Obrzęd 

topienia zazwyczaj odbywa się 21 marca, w pierwszy 

dzień wiosny, bądź po prostu w jeden z dni przedwio-

śnia, kiedy to śnieg już topnieje, a na świecie pojawiają 

się pierwsze kwiaty.  
Agata Gawrońska i Tatiana Kędzierska Vb 

TOPIENIE MARZANNY 

Rys. Tatiana Kędzierska Vb 
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PIERWSZY DZIEŃ WIOSNY 

Gromada Zuchowa powita-

ła wiosnę podczas XXXV 

Złazu Wiosennego MA-

RZANNA’ 2016.  

M a r s z  e k o l o g i c z n y 

uczniów naszej szkoły uli-

cami miasta. 

Hasło tegorocznego marszu 

brzmiało: „Ekologiczni, nie 

tylko na wiosnę”. 

Uczniowie każdej klasy 

przygotowali  opaski, 

znaczki lub transparenty. 

Fot.: www.sptlusz.pl 



P ublikacja „Ci koszmarni Celtowie” należy do serii 

„Straszna historia”. Napisał ją Terry Deary, a prze-

tłumaczyła na język polski Małgorzata Fabianowska. Książka 

opowiada o historii Celtów. Jest idealna dla osób lubiących 

historię, ale nie tylko dla nich… Zaciekawi nawet jej najbar-

dziej zatwardziałych przeciwników. 

Dowiesz się przerażających faktów o dzikim narodzie, 

który nie bał się starcia z Rzymianami, kolekcjonował ludzkie 

głowy i miał wiele dziwacznych zwyczajów. Ten tom zawiera 

odpowiedzi na niebanalne pytania, np. dlaczego celtyccy wo-

jownicy walczyli nago, dlaczego Celtowie śmiali się na pogrze-

bach? Poznasz historie świętych męczenników i makabryczne 

zabawy dzieci. 

Zaletą tej książki jest przekazanie najważniejszych faktów 

z życia Celtów, ubarwione zabawnymi epizodami dotyczącymi 

ich obyczajów. Zachęcam do przeczytania. 

Klaudia Piotrowska 6C 

K siążka „Ci niesamowici Egipcjanie” autorstwa 

T. Dearego i P. Hepplewhite’a także należy do se-

rii „Straszna historia”. Na język polski przetłumaczył ją  Ja-

rosław Kilian. 

Lektura ta opowiada o historii Egiptu i podobnie do in-

nych pozycji tej serii porusza niecodzienne treści z życia 

Egipcjan. Znajdziemy tu informacje na temat piramid, Egip-

tu, faraonów, ale też mnóstwo zabawnych ciekawostek 

z życia poddanych żyjących 5000 lat temu. Tom ten odkry-

wa także wiele odpowiedzi na niebanalne pytania typu: dla-

czego faraonowie nosili sztuczne brody, który z nich miał 

paskudne pryszcze? 

Napisana przystępnym językiem jest dobrym pomysłem 

na długie wieczory. Bogata w ilość przepisów i instrukcje 

wykonania różnych rzeczy może stać się inspiracją do nauki 

i zdobywania nowych doświadczeń. 

Zachęcam do przeczytania. Jest dostępna w każdej do-

brej księgarni. 

Klaudia Piotrowska 6c 

KSIĄŻKA WARTA PRZECZYTANIA 

*** 
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8  marca obchodzimy 

Dzień Kobiet. To 

święto zostało ustanowione w wyniku 

upamiętnienia strajku pracownic fa-

bryki tekstylnej, które 8 marca 1908 

roku w Nowym Yorku domagały się 

praw wyborczych i polepszenia warun-

ków pracy. Właściciel fabryki zamknął 

s t r a j k u j ą c e  k o b i e t y 

w pomieszczeniach tej fabryki, w celu 

uniknięcia rozgłosu. W wyniku nagłego 

pożaru budynku zginęło 129 kobiet. 

Dzień Kobiet obchodzony był już 

w starożytności. Obchody  tego święta 

w starożytnym Rzymie nazywane były 

Matronaliami. Obchodzone były na 

cześć staroitalskiej bogini płodności, 

patronki dziewic i kobiet zamężnych – 

Junony. 

W czasach PRLu mężczyźni wręcza-

li kobietom standardowy zestaw skła-

dający się z goździków i rajstop. 

W Polsce uroczyste obchody Dnia 

Kobiet zniesiono w 1993 roku. Od te-

go też czasu święto obchodzone jest 

dużo skromniej, co nie znaczy, że jest 

z tego powodu gorsze lub mniej waż-

ne.  

W naszej szkole chłopcy zawsze pa-

miętają o tym święcie i obdarowują 

dziewczęta kwiatami, drobnymi upo-

minkami, słodyczami. To bardzo miłe 

chwile. 
Natalia Wielgolaska  

Źródło: http://polki.pl 

DZIEŃ KOBIET 

DZIEŃ MĘŻCZYZN 
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10  marca dziewczęta pamię-

tają o chłopcach, bowiem tego dnia 

obchodzimy Dzień Mężczyzn. Nasi 

szkolni koledzy również otrzymali od 

swoich koleżanek słodycze i małe 

upominki.  

”International Men's Day” był po 

raz pierwszy obchodzony w  1999 ro-

ku na wyspach Trinidad i Tobago. Jest 

to młode święto i zapewne dlatego ob-

chodzone jest na całym świecie w róż-

nych dniach. W Trynidad, Tobago 

i w Indiach, po raz pierwszy obchodzo-

no je 19 listopada, na Malcie 7 lute-

go, w Rosji i na Ukrainie 23 lutego, 

w Brazylii 15 lipca, w Norwegii 7 paź-

dziernika, w Kanadzie 25 listopada. 

W Wielkiej Brytanii 5 kwietnia. W Pol-

sce również dzień 30 września obcho-

dzony jest jako Dzień Chłopaka. 
Od Redakcji 



Redakcja: Dzień Dobry! Nazywamy się Klau-

dia Ołdak oraz Natalia Sokulska. Chciałyby-

śmy przeprowadzić z Panią krótki wywiad… 

Czy możemy poznać Pani godność? 

Pani Elżbieta Danielska: Nazywam się Elżbie-

ta Danielska, w stopniu policyjnym starszy 

sierżant. 

Red. Na czym polega praca policjanta? 

E.D.: W założeniu, zgodnie z rotą ślubowania, 

którą  każdy z policjantów składa przed pod-

jęciem służby, policjant realizując obowiązki 

służbowe powinien służyć wiernie Narodowi, 

chronić ustanowiony Konstytucją Rzeczypo-

spolitej Polskiej porządek prawny, strzec  

bezpieczeństwa Państwa i jego obywateli, 

nawet z narażeniem życia. Wykonując powie-

rzone zadania przestrzegać prawa, docho-

wać wierności konstytucyjnym organom Rze-

czypospolitej Polskiej, przestrzegać dyscypli-

ny służbowej oraz wykonywać rozkazy 

i polecenia przełożonych.  Zgodnie z tym pra-

ca policjanta jest złożona i dotyczy wielu 

płaszczyzn. W tym między innymi strzeżenia 

przepisów obowiązującego prawa, szeroko 

rozumianej pomocy drugiemu człowiekowi, 

a także współpracy z instytucjami państwo-

wymi i organizacjami społecznymi. 

Red:  Czy ta praca jest trudna? 

E. D.: Uważam, że taka ocena jest zdecydo-

wanie indywidualną sprawą osoby wypowia-

dającej    się. Każdy z Policjantów ma inne 

predyspozycje, odporność na stres, doświad-

czenie życiowe, dlatego każdy ze swojej per-

spektywy najlepiej oceni jak trudna jest dla 

niego ta praca. Ja ze swojej strony mogę po-

wiedzieć, iż nie postrzegam swojej pracy jako 

trudnej, ponieważ daje mi ona dużo satysfak-

cji i zadowolenia. Nie mogę jednak pominąć 

faktu, że niesie ona ze sobą każdego dnia 

dużą odpowiedzialność, niebezpieczeństwo, 

ryzyko, a co za tym idzie także stres.  

Red.: Czy lubi Pani swoją pracę? 

E.D.: Lubię swoją pracę, jest dla mnie co-

dziennie nowym wyzwaniem. Spełniam się 

w niej, daje mi ona dużo satysfakcji, głównie 

za przyczyną pracy z drugim człowiekiem, 

możliwości udzielenia mu pomocy, a także 

pogłębiania swojej wiedzy, doświadczenia 

zawodowego i życiowego.  

Red.: Czy trudno jest zostać policjantem? 

E.D.: Trudność w tym zakresie jest uzależnio-

na od predyspozycji osoby, która chce zostać 

Policjantem. Na etapie ubiegania się o przy-

jęcie do służby należy przejść pozytywnie sys-

tem rekrutacyjny, w tym badania lekarskie, 

testy sprawności fizycznej i psychologiczne.  

Ponadto mogę powiedzieć, że w mojej oce-

nie, aby zostać dobrym policjantem, należy 

już od najmłodszych lat, w szkole podstawo-

wej  dobrze  się  uczyć,  dawać  innym  dobry  

WYWIAD Z PANIĄ POLICJANTKĄ 
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przykład swoim właściwym zachowaniem, 

później kontynuować taką postawę w gim-

nazjum, szkole średniej, na studiach. Nale-

ży dbać o swoje zdrowie i dobrą kondycję.  

Red.: Z jaką grupą przestępstw ma Pani 

najczęściej do czynienia? 

E.D.: Na terenie podległym jednostce, 

w której aktualnie pracuje przestępstwami 

najczęściej notowanymi są: kradzieże, kra-

dzieże z włamaniem, oszustwa. Mogę w tym 

miejscu dodać, że wzrasta liczba prze-

stępstw na tle przemocy w rodzinie.  

Red.: Od ilu lat pracuje Pani w Policji? 

E.D.: Służbę w Policji rozpoczęłam w 2008 

roku, niebawem minie osiem lat mojej służ-

by.  

Red.: Jakie korzyści przynosi zawód poli-

cjanta? 

E.D.: Z perspektywy osoby pracującej w tej 

służbie mundurowej jaką jest Policja, mogę 

powiedzieć, że zawód policjanta niesie wie-

le korzyści. W tym miejscu przewija się to 

0 czym już wspomniałam, że ta praca zde-

cydowanie daje uczucie spełnienia, satys-

fakcję, w szczególności w sytuacjach, gdy 

udaje mi się zamknąć jakąś sprawę, co 

przyczynia się, do uszczęśliwienia w jakimś 

stopniu drugiego człowieka, kiedy można 

mu pomóc. Ponadto mogę powiedzieć, że 

doświadczenia wynikające z realizacji obo-

wiązków służbowych przyczyniają się do te-

go, że wzrastam jako człowiek. Przez lata 

pracy zyskałam większy dystans do życia, 

większą pokorę. Codzienne stykanie się 

z nowymi sytuacjami, często skomplikowa-

nymi i niebezpiecznymi sprawiło, że nauczy-

łam się w sytuacjach stresowych zachowy-

wać zimną krew, a przede wszystkim doce-

niać to, co mam. 

Red.: Czy w dzieciństwie chciała Pani zo-

stać policjantką? 

E.D.: W dzieciństwie, tak naprawdę nie by-

łam jakoś szczególnie ukierunkowana na 

żaden zawód jaki chciałabym wykonywać 

w dorosłym życiu. Jednak muszę przyznać, 

że zachowania i predyspozycje typowe dla 

policjantów wykazywałam od najmłodszych 

lat. Tu między innymi mogę przywołać dba-

łość o dobre relacje z innymi, pomoc  im, 

a także przestrzeganie norm prawnych, spo-

łecznych i moralnych w środowisku rówie-

śniczym jak  i rodzinnym. 

Red.: Jak długo trwa szkolenie policjanta? 

E.D.: Szkolenie podstawowe Policjanta, tak 

zwana szkoła, trwa około 12 miesięcy 

i obejmuje zakres teoretyczny i praktyczny 

pracy. Ponadto każdy Policjant w toku pracy 

stale podnosi swoje kwalifikacje, korzysta-

jąc między innymi ze szkoleń i kursów do-

skonalenia zawodowego. Generalnie rzecz 

ujmując, z pewnością mogę powiedzieć, że 

szkolenie Policjanta jest procesem. 

W związku ze stale zmieniającymi się prze-

pisami, nowelizacjami prawa, a także zmie-

niającym się charakterem przestępczości 

i jej skalą, każdy z Policjantów od początku 

do końca swojej służby w Policji korzysta ze 

szkoleń i kursów dość często.  

Red.: Bardzo dziękujemy za odpowiedzi na 

nasze pytania. Było nam miło z Panią roz-

mawiać. 

Klaudia Ołdak i Natalia Sokulska 6d 
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P rima aprilis - 1 kwietnia, dzień żar-

tów,  z którym związane są tradycje 

robienia sobie psikusów. W tym dniu również 

w mediach pojawiają się różne nieprawdziwe, 

żartobliwe informacje. Śmieszne kawały lub 

żarty mogą rozbawić nawet do łez! 

Dzień żartów dowcipów i kawałów pojawił się dopiero w XIII wie-

ku. Początki świętowania 1 kwietnia są niejasne. Mówi się, że Pri-

ma Aprilis wywodzi się z Perskiej tradycji Sizdah Bedar, które to jest 

świętem radości i solidarności. Początki tego święta sięgają 536 r. 

p.n.e., co czyni je najstarszą, wciąż żywą tradycją. 

Do Polski zwyczaj robienia psikusów dotarł z Europy Zachodniej i upowszechnił się 

w XVII wieku w formie podobnej do dzisiejszej. Współcześnie nie tylko zwykli ludzie, ale 

również media takie jak stacje radiowe i telewizyjne, gazety oraz portale podają 1 kwietnia 

nieprawdziwe wiadomości obok faktów. Orientacja, co jest więc prawdą, a co nie jest wy-

jątkowo trudna. Strzeżcie się! To usprawiedliwiony dzień do kłamania…;) 

Agata Gawrońska, Tatiana Kędzierska 

Źródło: www.kalendarzswiat.pl 

Jasio miał już 5 lat, a jeszcze nic nie mó-

wił. Pewnego dnia mama podaje mu 

obiad, a Jasiu wrzeszczy:  

- A gdzie kompot?!  

Mama zdziwiona:  

- Jasiu, to ty umiesz mówić.  

- Umiem. 

- To dlaczego dotąd nic nie mówiłeś?  

Bo zawsze był kompot! 

 

Jasio mówi do mamy:  

- Mamo zrobiłem dobry uczynek.  

Mama pyta Jasia:  

- A co?  

Jasio:  

- Chłopcy podłożyli nauczycielce pod pu-

pę pineskę, ale ja gdy siadała zabrałem 

krzesło. 
 

Agata Gawrońska, Nina Gostyńska 

Wiecie, co było pierwszego kwietnia? 

Kokoszce wyrósł wielbłądzi garb, 

W niebie fruwała  krowa stuletnia, 

A na topoli świergotał karp. 

Niedźwiedź miał ptasie skrzydła po bokach, 

Krokodyl stłukł się i krzyknął: „Brzdęk!” 

„Prima Aprilis!”- woła foka, 

A hipopotam ze śmiechu pękł. 
 

UWAŻAJ, BO SIĘ POMYLISZ! 

OD UCHA DO UCHA 
Oj, niedobrze! A co jeśli 

z takich jajek wyklują się 

kurczaki w paski, kropki, 

kratki... 
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RUSZ GŁOWĄ! 
               

               

               

               

               

               

               

               

               

1. Pora roku, w której obchodzimy 

Święta Wielkanocne… 

2. Malowane jajka… 

3. Zając zdrobniale… 

4. Tradycyjna w Niedzielę Palmową… 

5. Przygotowujemy go i zanosimy 

w Wielką Sobotę do kościoła… 

6. Dziecko kury… 

7. Pojemnik na sól… 

8. Znosi go kura… 

9. Na przykład babka cukrowa…  

   Ola Gotowiec, Vb 

Szymon Lipiński, 5b 
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Gazetka Szkolna „Przerwa” 
Szkoła Podstawowa 

 im. Jana Pawła II 
05-240 Tłuszcz 
ul. Kościelna 1 

Tel.: 29 75-73-002 

e-mail: gazetka.sptluszcz@gmail.com 

Redakcja gazetki szkolnej „Przerwa”  

UCZNIOWIE:  

Agata Gawrońska 5b, Aleksandra Gotowiec 5b, Zosia Miel-

carz 5b, Nina Gotstyńska 5b, Tatiana Kędzierska 5b, Oliwia 

Skwarska 5b, Aleksandra Ołdak 5b, Natalia Wielgolaska 5b, 

Łukasz Pióro 5b, Szymon Winnicki 5b,  Szymon Lipiński 5b,  

Klaudia Ołdak 6d, Natalia Sokulska 6d 

NAUCZYCIELE: 

p. Katarzyna Krajewska, p. Martyna Kiełczykowska-Czarnak 

JESTEŚMY W SIECI  
WWW .SPTLUSZCZ .PL  

Prace wykonali uczniowie naszej szkoły 


